
Sprawozdanie z posiedzenia
plenarnego Naczelnej Rady
Adwokackiej w dniu 13 marca 1965 r.
Palestra 9/5(89), 55-67

1965



M/*CZELI%IA H / t  O/t /«0 W OM* CK A

A. S P R A W O Z D A N I E  

z posiedzenia plenarnego Naczelnej Rady Adwokackiej 
_w dniu 13 marca 1965  r.

1

Posiedzenie otw orzył o godz. 9 min. 30 Prezes Naczelnej Rady A dw okackiej 
.adw. dr S tan isław  G o d l e w s k i ,  w ita jąc  przybyłych na obrady: Podsekretarza 
S ta n u  w  M inisterstw ie Spraw iedliw ości ob. K azim ierza Zawadzkiego, D yrektora 
B iu ra  do S praw  A dw okatury  ob. M arię M atw inow ą oraz członków NRA.

Porządek dzienny został p rzyjęty  w  następującym  brzm ieniu:
1. Zagajenie
2. Spraw ozdanie finansow e P rezydium  NRA z w ykonania budżetu  za rok  

1964
3. Spraw ozdanie i w nioski K om isji R ew izyjnej NRA 

d y s k u s j a  ad p k t 2 i 3
4. U chw alenie prelim inarzy budżetow ych na 1965 r.: Naczelnej Rady A dw o

kackiej, Funduszu Samopomocy Koleżeńskiej przy NRA i „P alestry”
5. U stalenie udziału izb adw okackich w  pokryw aniu  w ydatków  Naczelnej 

Rady Adwokackiej
d y s k u s j a  ad pk t 4 i 5

6. R egulam in inform acji dla osób korzystających z usług zespołu 
d y s k u s j a

7. R egulam in pracy rzeczników dyscyplinarnych , 
d y s k u s j a

8. R egulam in w  spraw ie określan ia zasad um arzania oraz udzielania ulg 
w  spłacaniu należności przysługujących zespołom adw okackim  
d y s k u s j a

9. Inform acja o działalności Prezydium  NRA w okresie od 1.X I.1964 r. 
do 28.11.1965 <r.

10. W olne wnioski.

2

W drugim  punkcie porządku dziennego spraw ozdanie finansow e Prezydium  NRA 
z w ykonania budżetu  za rok 1964 zreferow ał S karbnik  adw. W itold D ą b r o w s k i .  
Podkreślił on, że ułożenie p relim inarza n a  rok  1964 było rzeczą niezm iernie trudną, 
w  zw iązku bowiem  z wejściem  w  życie now ej ustaw y o ustro ju  adw okatury  zakres 
pracy now ej Naczelnej R ady A dw okackiej uległ zm ianie, co z kolei u trudn ia ło  
sklasyfikow anie w ydatków  zgodnie z rzeczyw istym i potrzebam i i p racą naczelnych 
organów  adw okatury . P relim inarz budżetow y w ykonyw any był przez dwa naczel-
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ne organy adw okatury : W ydział W ykonawczy — do dn. 30 czerwca 1964 r. i P re 
zydium  NR A — od 1 lipca 1964 r.

Z rozliczeń za rok  1964 w ynika, że w  pierw szym  półroczu prelim inow ano do w y 
datkow ania 582 679 zł, w ydano zaś 628 477 zł, w  drugim  zaś półroczu prelim inow ano 
623 531 zł, w ydatkow ano zaś 531 180 zł, czyli że w  I półroczu w ydano w ięcej, niż 
prelim inow ano, o 45 795 zł, w  II zaś półroczu w ydano m niej -o 92 451 zł. W całym 
roku  1964 w ydatkow ano m niej, aniżeli prelim inow ano, o 46 653 zł. Świadczy to  
o oszczędnym gospodarow aniu.

W ciągu roku 1964 działało przy NRA cały szereg kom isji, sk ładających się n ie
jednokrotnie z kolegów przyjezdnych. Zw iększyła się liczba posiedzeń Wyższej 
K om isji D yscyplinarnej oraz liczba w yjazdów  członków NRA do poszczególnych 
ra d  adwokackich. Koszty te, nie przewidziane w  dostatecznej m ierze w  p relim ina
rzu  budżetowym, były pokryw ane w  drod'ze virem ents  hudżetow ych przy ścisłym  
przestrzeganiu zasady niepokryw ania w ydatków  osobowych z w ydatków  rzeczowych 

Jeśli chodzi o w pływ y, to były one mniejsze od prelim inow anych o 6 000 zł, 
a  to w  zw iązku ze zm niejszeniem  się liczby adw okatów . Prelim inow ano 1 017 000 zł, 
osiągnięto 1 011 051 zł.

Fundusz Samopomocy Koleżeńskiej osiągnął nadw yżkę — na dzień 31.XII. 
1964 r. — 1 089 848 zł. Poniew aż już w  trzecim  kw arta le  stało  się widoczne, że 
pow stanie nadw yżka, wysokość składki na FSK została przez Prezydium  NRA ob
niżona do 20 zł, poczynając od dnia 1.X.1964 r. Wobec pow stałej nadw yżki sk ładka 
w  tej sam ej wysokości może być u trzym ana rów nież na rok  1965.

Obecnie św iadczenią FSK przedstaw iają się, jak  następuje:
Z zapomóg w y r ó w n a w c z y c h  korzysta:

99 adw okatów  zespolonych — na łączną sumę 55 425 zł
64 adw okatów  nie zespolonych — „ „ „ 36 294 zł
67 wdów po adw okatach — „ „ 21 409 zł

Z zapomóg d o r a ź n y c h  korzysta:
4 adw okatów  — na łączną sumę 3 500 zł
12 wdów — „ „ » 7 780 zł
Ponadto 4 osobom udzielono zapomóg jednorazow ych na łączną sumę 6 500 zł. 
Co się tyczy w ykonania budżetu  „P alestry”, to wpływ y ze sprzedaży pism a 

wyniosły 696 650 zł 10 gr wobec prelim inow anych 702 000 zł, nadw yżka z roku  
poprzedniego w yniosła 63 476 zł 91 gr, a  do tacja z NRA 22 500 zł (przy prelim i
now anej dotacji 50 000 zł).

W ten sposób łączne w pływ y w yniosły 782 627 zł 01 gr, w ydatk i zaś 782 310 zł 
12 gr; nadw yżka w ynosi zatem  316 zł 89 gr.
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Spraw ozdanie i w nioski K om isji Rew izyjnej NRA przedstaw ił przewodniczący 
K om isji adw. S tan isław  J  a n c z e w s k i .

Oceniając pozytywnie działalność JJRA tak  finansow ą, jak  i gospodarczą, adw. 
Janczew ski w  im ieniu Kom isji R ew izyjnej zgłosił w niosek o zatw ierdzenie sp ra
w ozdania z w ykonania budżetu NRA i „P alestry” za rok  1964 oraz o udzielenie 
zarówno b. W ydziałowi W ykonawczem u NRA, jak  i obecnie urzędującem u P re 
zydium  NRA absolutorium  z działalności finansow ej i gospodarczej za rok budże
tow y 1964.

W zw iązku ze złożonymi spraw ozdaniam i dziekan R ady A dw okackiej w  B iałym 
stoku  adw. D a n i s z e w s k i ,  m ówiąc o budżecie „P alestry” i o n iew ykorzystaniu
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prelim inow anej dotacji na to czasopismo, w yraża pogląd, że stosunkowo nieznaczną 
liczbę adw okatów  piszących do „P alestry” należy tłum aczyć sobie zapew ne niskim i 
staw kam i autorskim i, jakie płaci „P alestra”.

W odpowiedzi n a  tę uw agę adw. J a n c z e w s k i  stw ierdza, że „P alestra” płaci 
zł 1 800 z3 arkusz, a krótk ie no ta tk i są liczone od wiersza. Istotnie, liczba adw o
katów  nadsyłających artykuły  do „P alestry” jest wciąż za m ała, w skutek  czego 
„P alestra” zm uszona jest zamieszczać artyku ły  praw ników  nie będących adw oka
tam i.

W icem inister Kazim ierz Z a w a d z k i  zaznacza, że honoraria płacone przez „P a- 
le s trę” są wyższe od staw ek płaconych w  „Nowym P raw ie”. Zdaniem  mówcy 
punk t ciężkości nie leży chyba w  wysokości staw ek autorskich, ale raczej w  tym , 
że adwokaci, k tórzy ze względu na sw ą wiedzę i doświadczenie m ieliby dużo do 
powiedzenia, nie zasilają — z m ałym i tylko w yjątkam i — redakcji „P alestry”.

Wniosek: o zatw ierdzenie spraw ozdania z w ykonania budżetu  NRA i „P alestry” 
za r. 1964 przyjęty  został jednom yślnie, w niosek zaś o udzielenie absolutorium  
przyjęto w szystkim i głosami przy w strzym aniu  się od głosowania członków P re 
zydium  NRA.

4
P relim inarze budżetowe Naczelnej Rady Adwokackiej, Funduszu Samopomocy 

Koleżeńskiej i „P alestry” na r. 1965 przedstaw ił Skarbnik NRA adw. W. D ą b 
r o w s k i  podkreślając, że budżet NRA zam yka się po stronie wpływów i w ydat
ków kw otą 1 448 703 zł, przy czym w pływ y obejm ują dotację 400 003 zł z C en tra l
nego fu n d u szu  Szkolenia A plikantów  Adwokackich. P relim inarz „P alestry” zaw ie
ra  po stronie wpływów i w ydatków  sum ę 847 000 zł, przy czym dotacja NRA p re 
lim inow ana jest w wysokości 115 000 zł. P relim inarz FSK przew iduje w płaty  rad  
adw okackich w  wysokości 1 344 000 zł, co łącznie z nadw yżką budżetow ą z r. 1964 
w  kwocie 1 089 843 zł daje po stronie wpływów 2 433 848 zł. Takai sam a kw ota f i
guru je po stronie w ydatków , obejm ując zapomogi w  łącznej wysokości 2 391 848 zł 
oraz koszty związane z przyznaniem  i rozsyłaniem  zapomóg.
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Skarbnik  adw. W itold D ą b r o w s k i  w  im ieniu Prezydium  NRA zgłosił w nios
ki następującej treści:

1. udział poszczególnych izb adw okackich w pokryw aniu w ydatków  budżeto
wych NRA w r. Ib65 wynosi po 15 zł miesięcznie od adw okata wpisanego w  d a 
nym  m iesiącu na lis tę  adw okatów  izby — z wyłączeniem  adw okatów -rencistów  
nie m ających dodatkowego źródła zarobkowania.

2. sk ładka na Fundusz Samopomocy K oleżeńskiej przy NRA wynosi po 20 zł 
miesięcznie od adw okata w pisanego w  danym  m iesiącu na listę adw okatów  izby — 
z wyłączeniem  adw okatów -rencistów  pobierających zapomogi z Funduszu Sam o
pomocy K oleżeńskiej przy NRA.

W dyskusji nad 4 i 5 punktem  porządku dziennego dziekan adw. Pio r  P y t k a  
podkreślił, że przedstaw ione prelim inarze cechuje ostrożność i praw idłow e usta le
nie wipływów. Z astanaw iając się nad poszczególnymi pozycjam i prelim inarza NRA, 
mówca dochodzi do wniosku, że n iektóre pozycje są zbyt szczupłe, np. w ydatk i 
na kontak ty  z zagranicą.

Adw. W itold D ą b r o w s k i  zwiraca uwagę, że w  r. 1964 św iadczenia FSK w yno
siły ok. 70 000 zł miesięcznie, w  roku  zaś 1965 przew iduje się kw otę ok. 140 000 zl 
m iesięcznie, a to ze względu na to, że większość kolegów upraw nionych do uzyska
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n ia  ren ty  przeszła już na te  ren ty . Można przypuszczać, że w  połowie 1965 r. 
przejście to ulegnie pew nem u zaham ow aniu i wówczas Prezydium  NRA zastanow i 
się nad spraw ą ew entualnego obniżenia składki.

W zarządzonym  następnie przez P rezesa d ra  Godlewskiego głosowaniu przyjęto 
jednom yślnie przedstaw ione przez Prezydium  NRA prelim inarze budżetow e, jak 
również w nioski i ustalenie wysokości składek na pokrycie w ydatków  NRA i FSK 
w r. 1965, upow ażniając jednocześnie P rezydium  NRA do dokonyw ania virem ent 
w ram ach  w ydatków  osobowych i w ydatków  rzeczowych, z tym  wszakże zastrze
żeniem, że w  razie pow stania potrzeby przeniesienia pew nych kw ot z w ydatków  
jednej grupy do d rug iej decyzja będzie należeć do P lenum  NRA.

6

P ro jek t regulam inu inform acji dla osób korzystających zi usług zespołów adw o
kackich przedstaw ił sekretarz NRA adw. H enryk P a l u s z y ń s k i  podkreślając 
że konieczność ustalenia tego regulam inu w ypływ a z przepisu § 21 ust. 4 rozp. 
Min. Sprawiedliwości w spraw ie zespołów adwokackich.

Po kró tk ie j dyskusji nad stroną techniczną regulam inu, tj. d ruku  i form y, 
w jak iej będzie on w ywieszony w  zespołach, P lenum  uchw aliło jednom yślnie 
przedstaw iony regulam in.
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P ro jek t regulam inu  pracy rzeczników  dyscyplinarnych zreferow ał adw. T. S a r 
n o w s k i  zaznaczając, że nie zaw iera on w iększych zm ian w  porów naniu z do
tychczas obow iązującym  regulam inem , dostosowany zaś został do nowej ustaw y
0 ustro ju  adw okatury  i nowego rozporządzenia o postępow aniu dyscyplinarnym .

Jedną z donioślejszych spraw  w  nowym  regulam inie jest spraw a art. 98 u.o u.a.
(upraw nienie dziekana do w ym ierzania kary  upom nienia lub nagany). ,

P rzedstaw iony p ro jek t p rzy ję ty  został przez Prezydium  NRA, jednakże referen t 
?e swej strony zgłasza do § 29 lit. a) popraw ki w ynikąjące ze stanow iska Min. 
Sprawiedliwości, żeby ak t oskarżenia zaw ierał rów nież określenie stanu rbdzin- 
nego obwinionego oraz w zm iankę, czy był on karany  dyscyplinarnie, za jakie 
przew inienia i jaką za to o trzym ał karę.

W icem inister Kazim ierz Z a w a d z k i  oświadcza, że popraw ki te są postulatem  
Gfeneralnej P ro ku ra tu ry , k tó ra  chce mieć pełne dane o osobie obwinionego.

Ponadto zabierali głos w  dyskusji dziekani: Pytka, A ugustyniak, Buchała, Mi
chalak, Kordasiewicz, Daniszewski, Chm ielnikowski, Czeszejko i Skoczek oraz P re 
zes WKD adw. F. Sadurski i W iceprezes NRA adw. S. G arlicki.

Na w niosek Prezesa NRA d ra  S tan isław a G o d l e w s k i e g o  P lenum  powołało 
kom isję, k tó rej zadaniem  jest rozw ażenie zgłoszonych w  toku dyskusji wniosków
1 przedstaw ienie P lenum  stanow iska. W skład  kom isji weszli: adw. Sarnowski, 
dziekan adw. B uchała i dziekan adw. Pytka.

N astępnie zabrał głos W icem inister Z a w a d z k i ,  k tó ry  powiedział m.in., co 
następuje:

K orzystając z tego, że jestem  przy głosie w spraw ie postępow ania dyscyplinarne
go, chciałbym  przypom nieć przewodniczącym  kom isji dyscyplinarnych o obowiązku 
nadsy łan ia do M inisterstw a Spraw iedliw ości orzeczeń ikomisji, a także (protokołów 
rad, k tóre czasem nadchodzą dopiero po 2 m iesiącach, co u tru d n ia  w ykonyw anie 
nadzoru. P raw om ocne orzeczenia kom isji dyscyplinarnej pow inny być nadsyłane
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W term inie um ożliw iającym  powzięcie decyzji w  spraw ie rew izji nadzw yczajnej. 
To sam o dotyczy prawom ocnego orzeczenia wydanego przez dziekana.

Była tu  poruszona kw estia zw iązania rzecznika dyscyplinarnego rad  adw okackich 
czy NRA z radam i. Jeżeli Naczelna R ada A dw okacka upow ażniona jest dziś do 
uchylania uchw ał poszczególnych rad , to  rów nież i rzecznik NRA, jako je j organ, 
może w ydaw ać w skazów ki rzecznikom  rad* adwokackich.

Jeśli chodzi o n iek tóre w nioski dziś tu  składane, to należy — w zw iązku z § 10 
rozporządzenia o postępow aniu dyscyplinarnym , k tó ry  głosi, że rzecznik działa 
z ram ien ia rady  i jest zw iązany jej poleceniam i — rozumieć, że rzecznik m a też 
praw o samodzielnego um arzania dochodzenia. Jeśli natom iast chodzi o zastępców 
rzecznika, to rzecznik daje im wskazówki, bo zastępcy są tylko siłam i pom ocni
czymi rzecznika.

P ro jek t regulam inu  nie zm ienia § 34 rozporządzenia o postępow aniu dyscyplinar
nym , bo albd sam  dziekan postanaw ia przeprow adzić postępow anie i w ym ierzyć 
karę , albo też — gdy spraw a była u rzecznika — rzecznik sk ieru je spraw ę do 
dziekana w celu w ym ierzenia kary.

Go się tyczy kw estii przesłuchania obwinionego przed zawieszeniem  tym czaso
wym , to obowiązek osobistego przesłuchania przez rzecznika nie jest potrzebny, 
bo  w  m yśl § 15 regulam inu obwiniony może złożyć w yjaśnienia także na piśmie.

Przepisy § 25 i 42 p ro jek tu  regulam inu  łączą się. Rozporządzenie daje rzeczniko
w i praw o do samodzielnego um arzania dochodzenia i wnoszenia środków  odw oław 
czych. Je st rzeczą pożądaną, żeby rada adw okacka była poinform ow ana o posta
nowieniach rzecznika w  tym  względzie. Z apew nia to przepis, że jeżeli rzecznik 
działa z polecenia rady, to sam nie może um orzyć dochodzenia, a i pokrzywdzony 
może się odwołać.

Jeżeli rzecznik k ieru je  spraw ę do dziekana, zaniechawszy w niesienia ak tu  o skar
żenia, to od takiego w niosku rzecznika nie przysługuje prokuratorow i odwołanie, 
a  tylko sprzeciw , gdyż rozporządzenie w yraźnie mówi, kom u i kiedy przysługuje 
odwołanie, a mianowi<*ie przede w szystkim  w  razie um orzenia lub zaniechania 
dochodzenia, a w tym  w ypadku tego nie ma. Jeżeli dziekan nie w yda orzeczenia, 
to  spraw a i tak  w róci do rzecznika. W iążące są dla rzecznika tylko w nioski dowo
dow e p ro k u ra to ra : p roku ra tó r nie może dyktow ać rzecznikowi, jak  m a on postę
pować.

Co się tyczy § 41 regulam inu, to mówi on tylko o zastępcy rzecznika NRA. W ąt
pliw ości budzi przepis, czy może on cofnąć odwołanie. Ale gdyby nie było tego 
przepisu, to zastępca mógłby cofnąć odwołanie bez porozum ienia się z rzecznikiem . 
B yw a niekiedy, że P roku ra to r G eneralny nie popiera rew iz ji nadzw yczajnej M inis
t r a  Sprawiedliwości.

Rzecznik NRA też może nie popierać odw ołania, gdyż stan  spraw y może się zm ie
nić. Trzeba m u tu  pozostawić swobodę decyzji.

Słuszny jest chyba przepis w kładający  na rzecznika dyscyplinarnego obowiązek 
■zawiadamiania rady  o wszczęciu dochodzenia. Jeżeli w pływ a do rzecznika skarga 
zaw ierająca znam iona przew inienia, to wszczyna on dochodzenie, nie czekając na 
decyzję rady.

N ajbardziej kon trow ersy jna  jest spraw a, czy w ystarczy, jeżeli rzecznik po um o
rzen iu  dochodzenia zawiadom i o tym  radę, czy też w  tym  w ypadku m usi uzyskać 
uprzednio  zgodę rady  na umorzenie. P ra k ty k a  rad  jest tu  różna. Przew aża jed
nak  prak tyka , że rzecznik przedstaw ia radzie swe w nioski i uzyskuje jej zgodę. 
"W każdym  razie zawiadom ienie rzecznika powinno następow ać we w łaściw ym  
term inie.



60 N aczelna  R ada A d w o k a c k a Nr 5(89)
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Adw. W itold D ą b r o w s k i  zreferow ał p ro jek t regulam inu  w  spraw ie określenia 
zasad um arzania oraz udzielania ulg w  spłacaniu  należności przysługujących zespo
łom adwokackim . Podkreślił, że spraw a jest pilna ze względu na py tan ia n a d 
chodzące z rad  adw okackich. *

W dyskusji dziekan adw. P y t k a  podkreśla w agę tego regulam inu, w yraża jed 
nak obawę, czy nie w prow adzi on do pracy zespołów elem entów  b iurokracji. Z da
niem  mówcy, u ję te  w  projekcie zagadnienia pow inny być włączone do regu lam i
nu  pracy zespołów, będącego w  toku opracow yw ania.

Prezes NRA! dr S tanisław  G o d l e w s k i  oświadcza, że regulam in czynności ze
społów praw dopodobnie pochłonie dużą część przepisów  om awianego obecnie r e 
gulam inu, zachodzi jednak  potrzeba (uregulowania pąw nych zagadnień na bieżąco, 
naw et gdy jest to ujęcie fragm entaryczne.

Na w niosek P rezesa NRA d ra  Godlewskiego P lenum  powołało kom isję w  sk ła
dzie: adw. W. D ąbrow ski, dziekan Skoczek, dziekan A ugustyniak i dziekan Rak.

W dyskusji zabierali ponadto głos: dziekan Czeszejko, adw. Gluza i dziekan 
Cisewski.

W iceprezes adw. S tanisław  G a r l i c k i  Zaznacza, że w  spraw ie rozkładania n a 
leżności na ra ty  trzeba rozróżniać dwa zagadnienia: spłacanie honorarium  w r a 
tach  w  trakcie toczącej się spraw y oraz spłacania tego honorarium  już po zakn - 
czeniu spraw y. P ierw sze zagadnienie nie w ym aga w prow adzania do regulam inu 
żadnych postanow ień. K iedy jednak  spraw a jest zakończona, konieczna jest de
cyzja k ierow nika zespołu na piśm ie co do spłaty należności w  ratach .

N astępnie zabrał głos W icem inister Z a w a d z k i )  k tó ry  m.in. oświadczył:
Nie w ypow iadam  się w  tej chwili, czy plenum  m a koniecznie uchw alić regu la

min. W ydaje mi się jednak  rzeczą niezbędną nie odraczać dyskusji w te j spraw ie 
i podjąć jakąś uchw ałę w  tym  przedm iocie: po pierw sze dlatego, że w szystkie 
zespoły mogą stanąć przed niebezpieczeństwem  odrzucenia ksiąg i nieuznania 
obrotów  przez w ydziały finansow e, k tóre widząc (na podstaw ie w izytacji), że ze
społy nie dochodzą swych należności, mogą postaw ić zarzut, dlaczego nie u jaw 
nia się w  bilansie, iż is tn ie ją  należności, i po drugie dlatego, że n ieuregulow anie 
tej spraw y k ry je  w  sobie niebezpieczeństwo b ran ia  pieniędzy poza zespołem, bo 
n ie wiadomo, czy k lien t zapłaci, czy nie. My przy w izytach nie będziemy tolerować 
takiego stanu  rzeczy. Nie m ógłbym się tu  zgodzić z tym , żeby jakiekolw iek sp ra 
wy szły do archiw um , gdy kw estia rozliczenia nie jest zakończona.

Tam  gdzie k ierow nik  zespołu może działać w  ram ach  taksy  przy zaw ieraniu  
um owy z klientem , może on naw et całkowicie zwolnić k lien ta  od opłat. Jeżeli roz
porządzenie o taksie upow ażnia go do usta lan ia te rm inu  zapłaty  w ynagrodzenia, 
to można się zgodzić z tym , że może on rozkładać należność na ra ty  i  odraczać 
term in  płatności. Pow inno to być uwidocznione na kartach  ew idencyjnych. Tam 
gdzie umowa została zaw arta, gdzie k lien t zgodził się i zobowiązał zapłacić — kie
row nik zespołu nie może go zwolnić od tego zobow iązania w  ram ach upraw nień 
w ynikających z taksy. I dlatego w łaśnie spraw y te  trzeba uregulować.

Z punk tu  w idzenia procesu sądowego w iem y, że dochodzenie tak iej należności 
w drodze sądowej jest nieprzyjem ne. Inaczej jednak  w ygląda ta  kw estia, gdy 
była to spraw a adw okata, a inaczej dziś, gdy jest to należność społeczna. Wszędzie 
tam  gdzie adres k lienta jest znany, nie można — bez względu na to, czy będzie 
regulam in, czy tylko uchw ała — podjąć decyzji, jeżeli nie było w ezw ania do za
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płaty. To w ezwanie jest konieczne, aby nie narazić k ierow nika na zarzut uk ry w a
nia.

K ierow nikow i należy dać praw o do rozk ładania należności na ra ty , praw o zaś 
do um orzenia —» zebraniu  zespołu z pow ołaniem  się na podstaw ę, że nie można 
ustalić ad resu  k lien ta  lub po stw ierdzeniu, iż nie ma on m ajątku , do którego 
można skierow ać egzekucję. I to powinno znaleźć swe odbicie na karcie ew iden
cyjnej. A gdzie adres jest znany i k lient został zawiadom iony, tam  m usi być zaz
naczone, że został on zwolniony od zapłaty, i k lien ta należy o tym  zawiadomić. 

Konieczność dyk tu je  szybkie załatw ienie tego zagadnienia.

9

W dalszym  punkcie porządku dziennego inform ację o działalności Prezydium  
NRA w okresie od 1.XI.1964 r. do 28.11.1965 r. złożył Prezes dr S tanisław  G o d 1 e w - 
s k i podając, co następuje:

P rezydium  NRA w ostatn im  4-m iesięcznym  okresie odbyło 17 posiedzeń, na k tó 
rych nadal w  głównej m ierze zajm ow ało się zagadnieniam i organizacyjnym i, a w 
szczególności .dostosow yw aniem  pracy zespołów do obowiązujących przepisów. 
W tym  celu uchwalono 5 in strukcji i 5 w ytycznych; ponadto przygotowano na 
dzisiejsze obrady 3 regulam iny.

W szyskie te dokum enty przyczynią się niew ątpliw ie do ujednolicenia p ra k ty 
ki zespołów, gdyż w  tym  zakresie były duże rozbieżności; czasam i naw et in te r
pretow ano przepisy niezgodnie z ich treścią. Należy podkreślić, że po 'rzebę uchw a
lenia tych in strukc ji i w ytycznych zrodziły życie i trudności, jakie napotykały  
zespoły i rad y  adw okackie w  rozw iązyw aniu problem ów  praktycznych, trudności 
sygnalizowane NRA z prośbą o zajęcie stanow iska w  tych spraw ach. U chw alenie 
ins rukcji i w ytycznych powinno się przyczyniać do popraw y pracy zespołów 
i u łatw ienia kierow nikow i zespołów załatw iania bieżących’ spraw  organizacyjnych.

W toku opracow yw ania są jeszcze dwa bardzo ważne regulam iny, a mianowicie 
regulam in czynności zespołów oraz regulam in  szkolenia aplikantów . Obydwa te 
regulam iny zam kną w  zasadzie działalność NRA w dziedzinie w ydaw ania przep i
sów norm ujących pracę zespołów oraz zagadnienie szkoleni^ aplikantów  w  dosto
sow aniu do nowego ustro ju  adw okatury . i

W ostatn ich  m iesiącach Prezydium  NRA analizowało również zagadnienia orga
nizacyjne w  izbach adwokackich. W szeregu w ypadków  zwróciło uw agę na ko
nieczność innego rozmieszczenia adw okatów  w  ram ach izby w  niektórych m iejsco
wościach oraz na konieczność rozw ażenia trudności niektórych kolegów w  w ykony
w aniu  zawodu. W w yniku tego rady  adw okackie skłoniły pew ną liczbę adw oka
tów do przejścia na rentę, w ielu  skierow ały na K IZ dla zbadania zdolności do 
w ykonyw ania zawodu, a niektórych (tak postąpiła np. Rada A dw okacka w  W ar
szawie) postanow iły przenieść z urzędu do miejscowości, w  których jest b rak  do
statecznej liczby adwokatów . W chwili obecnej 251 adw okatów  w  w ieku po
wyżej 70 la t w ykonuje zawód w  pełni, a 67 z ograniczeniem  do 750 zł. Te poczyna
nia rad  adw okackich służą popraw ieniu sy tuacji w  zakresie rozm ieszczenia adw o
katów, a zatem  także w  zakresie zarobków. s

Jak  -się obecnie okazuje, zagadnienie rozmieszczenia jest jeszcze otw arte , bo 
o ile można już dziś powiedzieć, jaka liczba adw okatów  jest w ystarczająca w  m ias
tach w ojewódzkich, o tyle co do m iast pow iatowych ustalenie liczb je st jeszcze 
wciąż trudne, gdyż cały ubiegły rok  był nietypow y z różnych przyczyn w  różnych
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miesiącach. Zachodzi więc konieczność stałego i system atycznego analizow ania 
sy tuacji w  te j dziedzinie przez rady  adwokackie.

W okresie spraw ozdaw czym  rad y  adw okackie pogłębiły sw ą pracę. W n iektórych 
radach  analizuje się sy tuacje w  poszczególnych zespołach, bada się sposób doko
nyw ania rozliczeń, analizu je p racę rzeczników i kom isji dyscyplinarnych. P rezy
dium  NRA śledzi te prace rad  adw okackich i w idzi w  nich w łaściw y k ierunek  
działania organów  wojewódzkich.

Z uznaniem  należy stw ierdzić, że w  w ielu izbach adw okackich w  ostatn ich  m ie
siącach prowadzone było intensyw ne szkolenie w  zakresie nowego ustaw odaw 
stw a cywilnego. Jesteśm y przykonani, że pomogło to kolegom w  zaznajam ianiu  
się z tru d n ą  problem atyką. A kcja ta  pozw ala stw ierdzić, że w  radach  adwokackich 
postu lat podnoszenia kw alifikacji zawodowych znalazł słuszne zrozumienie.

P rezydium  NRA poświęciło w iele uw agi spraw om  bytow ym  adw okatów . Jak  w y
nika ze spraw ozdań rad  adw okackich, sy tuacja zarobkow a w  w ielu izbach uległa 
znacznej popraw ie. I tak  np. w  Izbie opolskiej i Izbie białostoćkiej przeciętne w y
nagrodzenia netto  wynoszą ok. 5 tys. zł. N ajtrudniejsza sy tuacja panuje w  W ar
szawie i Izbie koszalińskiej. T u ta j przeciętne w ynagrodzenia w ynoszą ok. 3 tys. zł, 
a w  niektórych m iesiącach naw et jeszcze m niej. W k ilku  izbach, a w  szczególności 
w w ielu m iastach w ojewódzkich, zarobki adw okatów  nadal nie są zadow alające. 
P rzeciętne w  k ra ju  w ynagrodzenie netto  w  ostatnich m iesiącach w ynosi ok. 4 tys. 
zł, istn ieje jednak duża rozpiętość między w ynagrodzeniam i średnim i a  najw yż
szymi. W ynagrodzenia netto  powyżej 8 tys. zł otrzym ywało średnio w  ostatnich 
m iesiącach ok. 100 adw okatów . W ynagrodzenie tak ie  osiągane byw a przede w szyst
kim  w tych m iejscowościach, w  których jest zbyt' m ała liczba adw okatów . W obec 
wprowadzonych ostatnio zm ian w  rozmieszczeniu adw okatów  w ym ieniona wyżej 
liczba zm niejszy się znacznie w  najbliższym  czasie.

Adwokatów, którzy nie w ypracow ują dochodu stałego w wysokości 2 tys. zł, jest 
przeciętnie ok. 80.

W związku z ogólną sy tuacją m ateria lną w adw okaturze Frezydium  NRA w y
stąpiło w  grudniu  ub. roku  dd M inistra Spraw iedliw ości o zm ianę w ykładni § 34 
rozp., jednakże w niosek ten nie został uwzględniony. Obecnie P rezydium  NRA 
opracowało p ro jek t rozporządzenia o opłatach za usługi zespołów, który w  tych 
dniach przekaże M inistrow i Sprawiedliwości. P ro jek t ten  uw zględnia konieczność 
dostosowania taksy do pracochłonności spraw .

W om awianym  okresie P rezydium  NRA w yjednało u M inistra G ospodarki K o
m unalnej zgodę na obniżenie czynszów za lokale zespołów. Obecnie zespoły zała t
w iają u siebie te spraw y i w edług posiadanych inform acji o trzym ują obniżkę 
w granicach 30—50 % , co stanow i poważne zm niejszenie kosztów  ogólnych ze- 
społów.

W zakresie niesienia pomocy zdrow otnej adw okatom  K om isja S anatory jna NRA 
w ydała na I kw arta ł 12 skierow ań i na kw iecień 3 skierow ania, w szystkie zatem  
m iejsca na te m iesiące zostały rozdzielone. Do chwili obecnej w płynęło 57 w nios
ków, a więc praw ie 4 w nioski na jedno miejsce. F ak t ten zmusza K om isję do 
bardzo skrupulatnego badania każdej spraw y i uw zględniania tylko wniosków 
najbardzie j uzasadnionych.

Dla popraw ienia w arunków  pracy członków zespołów, Prezydium  NRA w ystą
piło do w szystkich rad  adw okackich o przeanalizow anie sy tuacji lokalowej zespo
łów na teren ie izby, p rzy  czym jeśli będzie zachodziła tego potrzeba, Prezydium  
NRA udzieli pomocy finansow ej. Chodzi bowiem o to, że trzeba stworzyć adw oka
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tom  w  zespołach dogodne w arunk i pracy, tak  aby w  lokalu zespołu była możliwość 
przyjm ow ania klientów , a naw et opracow yw ania spraw , tak  aby lokal zespołu nie 
był kantorem , ale m iejscem  pracy adw okata-członka uspołecznionej jednostki o r
ganizacyjnej.

Z końcem ubiegłego roku  zakończyła się akcja w yboru k ierow ników  zespołu. 
P rzew ażnie funkcje te  powierzono adw okatom  o dużym doświadczeniu zawodo
wym, jednakże w w ielu w ypadkach w ybór nie był trafny , na co w skazują uchw ały 
rad  adw okackich o odw oływ aniu k ierow ników  z tych funkcji na sku tek  n iew ypeł- 
n ian ia obowiązków. W te j dziedzinie rad y  adw okackie m ają jeszcza w iele do zro
bienia, przy czym przede w szystkim  należy udzielić kierow nikom  dużej pomocy 
w  ich tru d n ej i odpow iedzialnej pracy.

W łaściwy in struk taż  i dokładna analiza pracy zespołów zapobiegnie błędom 
i niepraw idłow ościom  w  działaniu kierow ników . K ontak t rady  z k ierow nikam i 
zespołów pow inien być możliwie częsty zarówno poprzez w spólne narady , jak  i 
poprzez opiekunów-członków  rady. W izytacje z n a tu ry  swej są i będą rzadkie 
i na pew no nie zastąpią szeroko pojętego nadzoru  rady  adw okackiej. W niek tó 
rych  radach  tę opiekę nad zespołami zaczyna się już dostrzegać. T rzeba jednak 
żeby wsz,ystkie rady  przystąp iły  tu ta j do działania, i to w  spc.sób bardziej efek tyw 
ny. Od kierow ników  należy w ym agać w ypełniania obowiązków, ale trzeba ich 
przygotować do w ykonania tych obowiązków za pomocą właściwego ins ruk tażu , 
udzielonego przy tym  nie po stw ierdzeniu poważnych niepraw idłow ości, ale 
wcześniej, tak  żeby nie doszło do uchybień. Ze spraw ą tą  nie m ożna czekać. Je st 
to rzecz p ilna i chyba w  obecnym okresie pierwszoplanowa.

Dużą pomocą w  powyższym zakresie będą w izytacje. P rezydium  NRA powołało 
już dla wszystkich rad  zespoły w izytatorów  oraz C entralny Zespół W izytatorów  
przy NRA. W chwili obecnej w izytatorzy przystępują do pracy. D okładna analiza 
protokołów  w izytacyjnych i podejm ow anie trafnych  wniosków powizytacyjnych 
pozwoli radom  na właściwe organizacyjne ujęcie pracy zespołów, na usunięcie 
przeszkód ham ujących podwyższanie jakości te j pracy, a przez to  na podniesienie 
au to ry te tu  pracy adw okatów  w  oczach opinii społecznej.

Z dniem  1.1.1965 r. adw okaci w ykonujący dotychczas zawód indyw idualnie p rze
szli w zasadzie do pracy w  zespołach. Zgodę M inistra Spraw iedliwości na w yko
nyw anie p rak tyk i indyw idualnej do końca 1965 r. uzyskało 17 adw okatów . Są to 
przeważnie adw okaci, k tórym  w iek u trudn iałby  pracę w  zespole, albo adw okaci 
m ieszkający w  miejscowościach, gdzie b rak  jest zespołów i nie ma możliwości po
w ołania tych zespołów.

A teraz trochę liczb:
Na stanow iska kierow ników  zespołów powołano adw okatów  w  w ieku do 50 la t — 

181, od 50—60 la t — 186, od 60—70 la t — 95 i powyżej 70 la t — 25 osób.
Na terenie k ra ju  tylko 2 kierow ników  pełni te  funkcje etatowo, a więc nie 

w ykonuje zawodu.
Ogółem jest 486 zespołów. N ajliczniejsze są m ałe zespoły. Zespołów liczących 

do 5 członków je st 190, liczących od 5 do 10 członków — 159, liczących od 10 do 
15 członków — 57, liczących od 15 do 20 członków — 54 i liczących' przeszło 20 
członków — 26 (z czego połowa w  W arszawie).

P rezydium  NRA przew iduje skoncentrow anie na najbliższą przyszłość sw ej uw a
gi głównie na pogłębieniu w spółpracy z radam i adw okackim i dla popraw y pracy 
zespołów. Sprzyjającym  do tego elem entem  będą zgrom adzenia delegatów  i proto
koły w izytacji.
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W najbliższym  czasie rozpocznie się w iosenna tu ra  egzam inów adwokackich. 
W związku z tym  należy zwrócić uwagę na konieczność właściwego doboru kom isji 
egzam inacyjnych oraz stosowanie takich  form  i ocen egzam inacyjnych, żeby zało
żenie przez ap likan ta  egzam inu z w ynikiem  pozytywnym  było jednocześnie stw ier
dzeniem przez kom isję pełnego przygotow ania młodego adw okata do w ykonyw ania 
zawodu.

Ogólnie biorąc, tok prac rad  adw okackich pozwala przyjąć, że nastąpiło  zrozu
m ienie konieczności w prow adzenia reform y adw okatury  zgodnie z brzm ieniem  obo
w iązujących w tym  zakresie przepisów.

Z kolei prezes WKD adw. F. S a d u r s k i  poinform ow ał o liczbie spraw , które 
w płynęły do WKD i zostały rozpoznane od 1.1.1964 r. do chwili obecnej. Na dzień 
1*1.1964 r. zaległych było 53 spraw y, w  roku 1964 w płynęło 178 spraw. Od 1.1. 
1965 r. do dnia dzisiejszego w płynęło 50 spraw  (w porów naniu więc z 42 sp raw a
mi, k tóre w płynęły w  analogicznym  okresie r. 1964, o 8 więcej). Zaległości w  WKD 
nie tę d z 'e , gdyż p racu je ona na bieżąco. W zakończeniu spraw ozdania Prezes 
Sadurski stw ierdza, że liczba spraw  w WKD nie zm niejsza się. Zaznacza się naw et 
pew ne jej zwiększenie.

N astępny mówca Sekretarz NRA adw. H. P a l u s z y ń s k i  podkreślił, że p ra 
w idłow a działalność P rezydium  NRA uw arunkow ana jest posiadaniem  pełnego 
obrazu życia rad  adw okackich. Źródłem  tego poznania są protokoły posiedzeń 
rad  wojewódzkich i kon tak ty  osobiste. N iestety, protokoły niektórych rad  nie speł
n ia ją  tego zadania, są niedokładne, n iejasne i zbyt późno nadsyłane. Dalej m ów
ca zw raca uwagę na potrzebę ożywienia pracy społecznej adw okatury  w  K om ite
tach F ron tu  Jedności Narodu, w  Zrzeszeniu P raw ników  Polskich i w  innych orga
nizacjach  dla lepszego zw iązania adw okatury  i życiem i podniesienia jej au to ry 
tetu .

W iceprezes NRA adw. S tanisław  G a r l i c k i  omówił p ro jek t zm iany rozporzą
dzenia w  spraw ie opłat za czynności zespołów.

Dziekan A l b r e c h t  postuluje, aby p lenarne posiedzenia NRA odbywały się 
częściej. Podkreśla, że na teren ie Izby łódzkiej adwokaci p racu ją  społecznie, gotowi 
są również do pracy zw iązanej z przygotow aniam i wyborczym i.

Rzecznik' NRA adw. S a r n o w s k i  podał inform acje dotyczące pracy rzeczni
ków  dyscyplinarnych. W r. 1964 w płynęły do rzeczników  rad  adw okackich 943 
spraw y. Z r. 1963 pozostało do załatw ienia 420 spraw y, łącznie więc było 1 363 
spraw y, z czego załatw iono 1 057. Do rzecznika NRA w płynęło w  1964 r. 60 spraw , 
pozostało z 1963 r. 21 spraw , razem  — 81 spraw . Załatw iono z nich 71 spraw : za
niechano dochodzeń w  12 spraw ach, umorzono 36, przekazano w g w łaściwości — 
3, przekazano do dziekanów w  tryb ie  art. 98 u. o u.a. — 8 spraw , akty  oskar
żenia wniesiono w  12 spraw ach. W okresie spraw ozdaw cźym  wniesiono 4 rew izje 
nadzw yczajne na niekorzyść obwinionych i 1 na korzyść obwinionego (z in ic ja
tyw y Prezesa WKD).

Dziekan S k o c z e k  podkreśla, że w praw dzie spotyka się n ieraz głosy, iż 
problem em  nr 1 jest sy tuacja m ateria lna  adw okatury , ale w  istocie daleko w aż
niejszą spraw ą jest sy tuacja m oralna, w  jak ie j w ypadło nam  w ykonyw ać zawód. 
Ta sy tuacja  jest niedobra. Istn ie je  wokół odw okatury atm osfera uprzedzenia, 
podejrzliwości, nieufności. Spotykam y się z tym  na każdym  kroku, dość często 
ze strony sądów. Ta atm osfera szkodzi rów nież w ym iarow i sprawiedliwości. K li
enc i o tym  wiedzą, dlatego też coraz m niej chcą korzystać z usług adwokatów , 
coraz więcej za to jest urzędówek, bo klienci mówią: „Jeżeli już musi być adw o
ka t, to niech będzie z urzędu”. Te sam e ujem ne zjaw iska zachodzą w  życiu spo
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łecznym : ludzie zam iast do adw okatów  u dają  się do różnych „znachorów ”, pow ie
rza jąc  im  spraw y sądowe, i w ydają na to duże pieniądze. Znachorzy ci m ają  po
le do działania na tle  sytuacji, w  jak ie j znajduje się adw okatura. Należy więc 
prowadzić akcję w yjaśn iającą w  rad iu , p rasie i telew izji o tym , jak a  jest" ro la 
adw okata. Mówca prosi o pomoc w  te j spraw ie M inisterstw o Sprawiedliwości. Jeśli 
chodzi o stosunek „Praw a i Życia” do adw okatury , to jest ona zaskoczona ten 
dencją, k tó ra  nadal u trzym uje się w red ak cji tego czasopisma i k tó ra  zm ierza do 
p rzedstaw iania zawodu adwokackiego w  niekorzystnym  świetle. A dw okaturę 
to boli i niepokoi.

Ponadto zabierali głos dziekani: C hm ielnikow ski i Chruściel.
Z abierając głos W icem inister Z a w a d z k i  oświadczył m.in., co następuje:
Chciałbym  podzielić się z kolegam i pew nym i uw agam i na tle spraw ozdania 

z działalności P rezydium  Naczelnej R ady A dw okackiej.
Spraw ozdanie to odzw ierciedla prace już w ykonane i zagadnienia będące w  to 

ku opracow yw ania. Tu chcę prosić przede w szystkim  — zdając sobie dobrze sp ra 
w ę z trudności — żeby nie zapom niano o zespołach specjalnych, k tóre m ają ' p ro 
wadzić spraw y zagraniczne. D rugą kw estia  — to w  dalszym ciągu ak tualny  
problem  adw okatów  niezdolnych do w ykonyw ania zawodu. 164 adw okatów  przeszło 
na em ery turę. Ale je st jeszcze 251 adw okatów  w  w ieku powyżej 70 la t w ykonu
jących zawód. Nie chodzi bynajm niej o m echaniczne rozw iązanie tego zagadnienia. 
A le jest dużo adw okatów , k tórym  stan  zdrow ia nie pozwala na należyte w ykony
w anie zawodu. /

Z drugiej strony jeśli chodzi o atm osferę zaufan ia i szacunku do adw okatu ry , to 
n ie podejm uje się akcji w  stosunku do tych adw okatów , k tórzy  niew łaściw ie w y
konują zawód. R ady adw okackie w  szczupłym  zakresie w ykorzystu ją swe u p raw 
nienia zarówno w  spraw ie k ierow ania n a  KIZ, jak  i w  skreslan iu  z lis ty  adw o
katów. Było tylko 9 skreśleń,, w  tym  5 n a  mocy w yroków. Ale czy istotnie nie 
było w ięcej w ypadków  niż 4, w  których  należałoby skorzystać z upraw nien ia do
tyczącego możności skreślenia z listy  wobec b rak u  rękojm i w ykonyw ania zawodu?

Jeśli chodzi o sy tuację w  zakresie rozm ieszczenia adw okatów , to  na czoło te j 
akcji w ybija  się R ada W arszaw ska, k tó ra  analizuje i konsekw entnie akcję tak ą  
prowadzi. Co się tyczy spraw y rozm ieszczenia na tle  dochodów, to zgodni byliśm y 
w  ocenie, że r. 1964 był jeszcze nietypow y i dlatego nie! skorzystaliśm y z up raw 
nienia określenia liczby adw okatów  w  poszczególnych m iastach. P raw idłow e jest 
jednak stanow isko zajęte przez Prezydium  NRA, żeby spraw ę rozm ieszczenia roz
patryw ać pod kątem  widzenia dochodowości. Tam  gdzie w ykazyw ane są bardzo 
w ysokie dochody, m am y w yraźny sygnał, że je s t tam  za mało adw okatów . Z d ru 
giej s tro n y  trzeba rozw iązać spraw ę tz|w. ku law ych  zespołów, sk ładających  się 
z 1 lub 2 adw okatów . Należy tak ie  zespoły w  jak  najbliższym  czasie albo uzupeł
nić do liczby 3 członków albo też — jeżeli nie m a możliwości dopływ u nowych 
kandydatów  lub nie m a pewności, że u trzym a się tam  w ięcej adw okatów  — zlik 
w idować je, przenosząc do zespołów pow iatowych, i doprowadzić w  ten sposób do 
stanu  zgodnego z ustaw ą u. o u.a. i z rozporządzeniem  o zespołach. N iew łaściw a 
jest też tendencja, żeby w  m iejscowościach, gdzie jest np. 8 adw okatów , tw orzyć 
dw a zespoły, zwłaszcza jeżeli m iędzy n im i zachodzą jaskraw e różnice w  w ysokoś
ci dochodów.

Poniew aż zbliża się okres egzam inów adw okackich, muszę powiedzieć o tym  
k ilka słów. Jestem  obecnie pod w rażeniem  egzam inu sędziowskiego w  K atow icach. 
Trzeba stw ierdzić, że różnica pomiędzy tym  egzam inem  a egzam inem  adw okackim

5 — P a le s tra
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jest w ielka na korzyść egzam inu sędziowskiego. O party  jest on na kazusach bez 
zaskakiw ania, gdy tym czasem  egzam in adw okacki, na k tórym  byłem  obecny, nie 
świadczył o dobrym  przygotow aniu do zawodu. Jak  w idaó ze spraw ozdania, P re 
zydium  NRA zwróciło uw agę na tę  sprawę.

D ruga kw estia na tle egzam inów — to konieczność w skazyw ania przez rad y  
adw okackie kandydatom , odchodzącym do zawodu adwokackiego, miejscowości, w  
których będą mogli zarabiać i rozw ijać swą p rak tykę  i osobowość nie tylko na 
terenie swej izby, ale rów nież na terenie innych izb. Na przykład w  Izbie kosza
lińskiej są b. niskie zarobki, ale gdzie indziej są w iększe możliwości. Należy raczej 
przyjm ow ać ap likan tów  tam , gdzie jest Brak adw okatów . To rzu tu je  n a  sytuację 
m ałerialną.

Jeśli chodzi o p ro jek t rozporządzenia o opłatach za św iadczenia zespołów, to 
trudno  mi coś dzisiaj powiedzieć, bo p ro jek tu  tego jeszcze nie otrzym ałem . Gdy 
po dostanipmy, p rzystaw m y do przestudiow ania i przpknnsnltnw ppia z P rezydium  
NPA. Potrzeba now elizacji rozporządzenia o taksie  adw okackiej zachodzi.

Co dó kierow ników  zesoołów, to niektóre dane, dotyczące zwłaszcza ich w ieku, 
są trochę niepokojące. K ierow nicy to osoby przy jm ujące odpowiedzialność za 
zespół i podiom jego pracy. T rzeba ich otoczyć opieką i udzielać im pomocy. Są 
to dobrzy adw okaci, ale często nie m ający dośw iadczenia i polegający na k się 
gowych.

Phiszna iect tendencja, że osobiste kon tak ty  z zespołam i i w izytacie nie po
w inny być rzadkie. B iuro do S praw  A dw okatury  przeprow adza w izytacje, a raczej 
lu stracje  dorywczo.

Jest tak i zespół w  W arszawie (jak się dow iaduje, został on już rozwiazany), k tó 
ry  nie ma naw et szvldu. Ale jeden z jego członków m a na b ram ie domu, gdzie 
m ieszka, szyld z oznaczeniem godzin przyjęć. Inny  członek tego zespołu, k tóry  
przeszedł z innego zespołu, nie zarejestrow ał w  swym poprzednim  zespole sp ra
wy, za k tó rą  w ynagrodzenie w płynęło do jeeo nowego zespołu. Obroty w  tym  
zesoole były  uderzająco w yrów nane, ale co m iesiąc niższe.

Bardzo m nie cieszy, że odbędzie się konferencja rzeczników  dyscyplinarnych 
i przewodniczących kom isji dyscyplinarnych. Dobry jest zwyczaj, że na posiedze
niach rad  adw okackich rzecznik i przewodniczący kom isji dyscyplinarnych sk ła
dnia snraw nzdania. Co do rzeczników dyscvt>linarnvch, to  w vdaie sie, że jest du
ża niepraw idłow ość w  urzędow aniu  rzeczników w  K rakow ie i K atow icach. W  p ro 
tokołach rad  nie m a żadnych wskazówek, dlaczego przedłuża się przeprow adze
nie dochodzeń. W oeóle protokoły rad  przesyłane są z opóźnieniem, a ponadto nie 
daja  obrazu działalności rady. P rotokoły R ady Bydeoskiej, do k tó rej m am y zaufa
nie. podaią tvlko decvzie np. o przyjęciu  spraw ozdania z w izytacji i wniosków, 
ale to nie daie możności w yrobienia sobie poglądu, co się dzieje w  Izbie ł jak  się 
ustosunkow ać do uchw ał.

N astenna snraw a to niedostateczny k o n tak t m iedzy Prezydium  NRA a dzieka
nam i. O kazią do kontak tów  beda doroczne zerom adzenia izb adwokackich. A neluję 
do dziekanów, aby te zerom adzenia były dobrze przygotow ane, aby nie słały się 
tylko zebraniam i form alno-budżetow ym i. Będą to pierw sze zgrom adzenia za W a
szej kadencji. R ady pow inny pokazać swój dorobek, jeżeli go m ają, przedstaw ić 
p lan  pracy i korzystać ze spotkań z kierow nikam i zespołów i aktyw em  adw oka
tury .

Trzeba dokonać oceny tego, co się zm ieniło na korzyść, nie w padając an i w  n a d 
m ierny optymizm, an i w  pesymizm.
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W idzą bardzo duże zm iany, k tóre nastąp iły  w  adw okaturze i w  radach  adw okac
kich. Jeżeli w ym ieniam  i ciemne strony, to  w  trosce o lepsze wyniki. T rzeba po
wiedzieć, że w  n iektórych radach  funkcje rzecznika są trak tow ane form alnie. 
P rzekazuje on spraw y swym  zastępcom  i raczej się nie in teresu je losem tych spraw .

Na zakończenie parę słów o atm osferze dookoła adw okatury. Do polepszenia 
te j a tm osfery  przyczynić się może przede w szystkim  Wasza praca i dążenie do usu
nięcia u jem nych zjaw isk w  sty lu  te j pracy. Muszę powiedzieć, że in teresy  adw o
k a tu ry  i w ym iaru  spraw iedliw ości są zbieżne, ale obserw uje się też niewłaściwy 
stosunek n iektórych sędziów do w szystkich, k tórzy  przychodzą do sądów. W związ
ku  ze zm ianą na stanow isku P rezesa S ądu W ojewódzkiego dla m. st. W arszawy 
proponow ałbym  naw iązanie z now ym  prezesem  ściślejszego kontak tu . Zacieśnienie 
bezpośrednich kontak tów  z przewodniczącym i sądów jest najw łaściw szą drogą.

Chyba dobrze zrobiła Rada W rocław ska, zapraszając na uroczystość o tw arcia Do
m u Rady redak to ra  „Praw a i Życia”. N iektóre rzeczy były dla niego w prost re 
w elacyjne, bo pisze się n ieraz o adw okaturze bez znajomości tego zawodu. Słuszny 
jest ap e l dziekana Skoczka, że ze s.rony  M inisterstw a Spraw iedliw ości potrzebne 
jest przypom nienie społeczeństwu pozycji, ro li i działalności zawodu adwokackiego 
oraz pozytywnych przem ian, jakie się dokonują w  adw okaturze.

Podejm ę sta ran ia , aby ze strony M inistra opinia publiczna była od czasu do 
czasu o tym  inform ow ana.

Prezes NRA adw. d r G o d l e w s k i ,  odpow iadając przedmówcom, stw ierdził, że 
w praw dzie dotychczasowe kon tak ty  P rezydium  NRA z radam i adw okackim i są 
niedostateczne, ale p raca Prezydium  w  tej chwili nie pozwala na bardziej częste 
w yjazdy w  teren . W ystąpienie dziekana Skoczka zasługuje na szczególną uwagę. 
S tanow isko P ana  M inistra w  tej spraw ie będzie dla nas bardzo cenne, jeżeli uzy
skam y pomoc w  zagadnieniu propagandy zawodu adwokackiego. Bo s ta ran ia  P re 
zydium NRA i rad  są niew ystarczające do przełam ania, zwłaszcza w  środow isku 
dziennikarskim , atm osfery, jaką kiedyś stworzono.

W racając do zagadnienia pracy Prezydium  NRA, konieczne było opracowanie 
w ielu regulam inów  i innych aktów  norm atyw nych w  związku z w ejściem  w  życie 
nowej ustaw y o u.a. i przepisów  o zespołach.

N astępnie Prezes dr Godlewski poddał pod głosowanie p ro jek t regulam inu rzecz
ników  dyscyplinarnych w raz z popraw kam i zaproponowanym i przez kom isję, k tóry  

.przez zebranych został p rzyjęty  jednom yślnie.
K olejną uchw ałą przy ję ty  został regulam in w  spraw ie określania zasad um arza

n ia oraz udzielania ulg w  spłacaniu należności przysługujących zespołom — w 
brzm ieniu zaproponow anym  przez kom isję.

Prezes dr Godlewski podziękował zebranym  za udział w  obradach i zam knął 
posiedzenie.


